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Sprawozdanie
Wydziału krajowego o zaprowadzeniu w krajowym zakładzie dla 

obłąkanych w Kulparkowie, oświetlenia elektrycznego 

i własnego wodociągu.

Wysoki Sejmie!
N a  posiedzeniu z dnia 24. stycznia 1910. powziął W ysok i Sejm następują- 

j H H  uchwałę :

.P o le ca  się W y d z ia ło w i  kra jowem u aby ro zw aży ł  sprawj7 zaprowadzenia  
e lek trycznego  oświetlenia  w  kra jow ym  zakładzie dla obłąkanych w  Kulparkowie, 
jakoteż zaprowadzen ia  tamże własnego wodociągu i o tern z ło ży ł  sprawozdanie na 
najbliższej sesyi s e jm ow e j“ .

Na  wstęp ie zauważyć należy, że sprawa elektrycznego oświetlenia zakładu 
kulparkowskiego by ła  ju ż  niejednokrotnie w latach ubiegłych rozważana przez 
W yd z ia ł  k ra jow y  i przez Kom isyę  sanitarną W ys . Sejmu. Stąd pochodzi, że p ierw ­
sza część zawartego  w powyższe j uchwale polecenia została wykonaną przed 
powzięc iem  tejże uchwały. Jeśli zaś W ydz ia ł  k ra jo w y  dotychczas z konkretnymi 
wnioskami przed W ysok .m  Sejm em nie wystąpił, to g łów na tego przyczyna  tkwi 
w  n iekorzystnym  wyn iku  obliczeń finansowych i w chęci odjęcia  funduszowi kra­
jow em u  znaczn ie jszego w ydatku  przez przesunięcie go na lata finansowo ponryśl- 
niejsze.

Sprawę zaprowadzenia  oświetlenia  e lek trycznego  w  zakładzie kulparkow- 
skim badano ponownie w  roku 1908. a to na skutek polecenia W ys .  Sejmu, zaw ar­
tego  w  uchwale z 7. marca 1907.

In żyn ie r  mechanik, któremu W yd z ia ł  k ra jow y  zlecił przestudyowanie spra­
w y  elek trycznego  oświetlenia zakładu, przeprowadził  dokładne obliczenia kosztów 
tak iego oświetlenia w zestawieniu z obecnem ośw ietleniem naftowem. Zebrał na­
wet od firm kosztorysy i p rzed łoży ł W yd z ia łow i  kra jowem u dokładnie opracowany 
przez firmę Siemens i Schuckert projekt e lek trycznego  oświetlenia zakładu w  dwóch 
a lternatyw ach  —  ̂ m ianowicie :

I. z własną stacyą w y tw órczą  kosztem 165.000 K o r ,  przjmzein roczny koszt 
oświetlenia w ynos iłby  21.344 K or.

I I .  z przy łączen iem  instalacyi do miejskiej e lektrowni lwowsk iej kosztem
83.000 Kor.,  p rzyczem  roczny koszt oświetlenia zakładu wynos iłby  kw otę  22.225 
Koron. Obecny zaś roczny w ydatek  na oświetlenie zakładu naftą wynosi około
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14.000 Kor.,  nadto zaś 3.500 Kor. w yd a je  zakład na lampy, latarnie i ich części 
składowe —  nie ponosząc przy tem  żadnych kosztów instalacyi. Ostateczny rezu ltat 
obliczeń b y ł  taki, że po przy jęc iu  najicorzjstn ie jszej a lternatywy, jednorazow } ' 
w yda tek  na cele e lek trycznego  oświetlenia wynos iłby  83.000 Kor., a stały roczny 
w yda tek  na oświetlenie zakładu by łby  w yższy  o 6.782 K or.  Obliczenia te p o c z y ­
nione w  roku 1908. u leg łyby  zapewne niejakiej zmianie, ze względu  na ustaw icz­
ną fluktuacyę cen w te] dz iedzin ie ; w  ogólności jednak n aw et obecnie nie u leg łyby 
zniżeniu mimo, że gm ina m. Lw ow a  produkuje teraz prąd w  większej ilości i tań ­
szym i środkami, bo w  zamian koszty instalacyi — wobec drożejących cen mate- 
rya łów  i robocizny wzróśćby musiały.

W y d z ia ł  k ra jow y  z pewnością nie zapoznaje  wysokich korzyści administra­
cy jnych, jak ie  łączą się z doprowadzeniem  prądu e lek trycznego  i ośw ietlenia tak 
w ie lk ie j instytucyi, jaką  jes t  kraj. zakład dla obłąkanych w K u lp a rk o w ie ; również 
jes t  świadom tych wszystk ich  u jem nych . stron —  jakie połączone są z oświetleniem 
na ftow em  — z których  najw iększą jes t  n iewykluczona możliwość pożiru . Jednak­
że w ob fc  znacznych sum, jakie rokroczn ie pochłania administracya zakładu ; wo­
bec wysok ich  nakładów poczynionych w ostatniem pięcioleciu na rozszerzenie za­
kładu przez dobudowanie sześciu paw ilonów  dla chorych oraz pawilonu zakaźnego, 
budynków mieszkalnych, fo lwarcznych , adaptacyi budynku adm in istracy jnego 
i rozszerzenia oczyszcza ln i b io log icznej —  wobec uchwalonego p r ze z  W ys  Sejm 
w  ub ieg łym  roku kredytu 416.000 Kor. na pokryc ie  przekroczen ia kosztów wspo­
mnianego rozszerzenia. —  W y d z ia ł  k ra jow y  ze swej strony nie uw aża łby  obecnie 
za rzecz wskazaną występować z in ieya tyw ą  uchwalenia now ych  w yda tków  ob 
ciąża jących  znacznie fundusz k ra jow y  jednorazowo, nadto zaś podwyższa jących  
koszta administracyi zakładu na całą przyszłość.

U zna jąc  natomiast, że bezpośrednim skutkiem tych zw iększonych  w y d a t ­
ków  by łoby  pozyskanie św iatła  in tenzywn ie jszego, bez którego zakład dotychczas 
obchodzi się, uw aża  W yd z ia ł  k ra jowy, że opłacanie wyższe tej dogodności może 
być przesunięte na późn ie jszy finansowo korzys tn ie jszy  okres czasu, bez większej*, 
narazie szkody dla zakładu.

Zapewnien ie zakładowi dostatecznej ilości dobrej wody było również od- 
dawna przedmiotem badań i s ta n ń  W y d z ia łu  kra jowego . Od roku 1904. zdołano 
zapewnić  zakładowi kulparkowskiemu pobór w od y  z najlepszego źródła tj. z m ie j ­
skiego wodociągu lw o w s k ie g o ; w tym  celu z warto z gm iną m L w o w a  umowę 
i poniesiono znaczne koszta budowy rurociągu z przepustem pod torem ko le jo ­
w ym , w ieży  wodnej i s iln icy e lektrycznej do pompowania Z  czasem jednak 
wskutek nietylko rozszerżenia ale i przepełnienia zakładu, ilość zakontraktowanej 
w od y  okazała się n iewystarczającą, a cena za w yższy  je j  pobór zby t  wysoką.

W e d le  bowiem p ierwotnych  obliczeń miał zakład pobierać 120 m :! w od y  
dziennie po 20 gr. za 1 m 3 a ponad 120 m 3 za każdy metr po 40 g r  W oda ta p rze ­
znaczona była ty lko  dla użytku chorych i personalu zakładowego, nadto zaś dla 
kuchni, piekarni i maszyn. —  ftesztę potrzebnej w ody  dla fo lw arku  i celów dru­
gorzędnych  pobierać m iał i fak tyczn ie  pobiera zakład z w łasnych s udzien od da­
wna istniejących. M imo tego nie może zakład zaspokoić rosnących potrzeb. Ilość wody 
obliczona p ierwotn ie na 800 do 1000 chorych naWet z uwzględnien iem rozszerze­
nia zakładu przy  rniernem je j  u żyw an iu  nie może w ysta rczyć  na 1500 chorych, 
których przepełn iony zakład pomieścić musi, zw łaszcza gdy  w ostatnich czasach 
woda właśnie w  postaci t. zw. kąpieli trwałych, stała się n a jw ażm ejszym  środkiem 
terap ii  psych iatrycznej,  te zaś kąpiele p rzy  tak znacznej ilości chorych, pochła­
niać muszą znaczną ilość dziennego dop ływu  wody.

Z  tych  to pow odów  wszczął W y d z ia ł  k ra jo w y  w ub ieg łym  roku rokowania 
z gm iną  m. L w ow a ,  o zmianę obow iązu jącej um owy zarówno co do ilości pobie­
ranej w ody  jak  i co do ceny jednostkowej p rzy  poborze wyższj^m niż 120 m :l na 
dobę. N ies te ty  rokowania  te zerwane zosta ły  bez skutku, gd yż  gm ina zażądała 
poczyn ien ia  kosztem funduszu kra jow ego  roz licznych  i znacznjmh nakładów na



budowę drugiego odgałęzienia wodociągu miejskiego, na obniżenie zaś ceny przy  
w yższym  poborze w od y  nie przystała. W ydz ia ł  k ra jow y  zaś nie m óg ł zgodz ić  się 
na ponoszenie znacznych kosztów budowy drugiego rurociągu, k tóry nie wyłączn ie  
w  interesie zakładu istniałby na to, byr doń doprowadzać wielką ilość w dwójnasób 
droższej w od y ;  w  tych bow iem  warunkach roczne wydatk i zakładu na wodę byr- 
ł y b y  wprost niestosunkowo wysokie, a zysk gm in y  na humanitarnym zakładzie 
kosztem ofiarności kraju —  n ieuspraw iedliw iony.

G dy  zatem W yd z ia ł  k ra jow y cy tow aną na wstępie uchwałą W ys .  Sejmu 
otrzym ał polecenie, aby rozważyd sprawę doprowadzenia  do zakładu własnego w o ­
dociągu, w yd a ł  zarządzenia  in żyn ierow i hydrotechnikowi, aby poczynił studya nad 
sposobem i kosztami budowy tak iego  wodociągu  Jak to jednak ju ż  z przeb iegu  
budowy większych wodoc iągów  miejskich wynika, p ro jek ty  takie nie są ła tw e do 
zrea lizowania i w ym aga ją  bardzo sumiennych i długich przygotowań. Przedewszyst- 
kiem bowiem poszukiwania za dobrą wodą w dostatecznej ilości w pobliżu K u l-  
parkowa w ym aga ją  w ie lk iego  nakładu pracy, w ied zy  i doświadczeń. G dyby  zaś 
pomyślny skutek tych poszukiwań by ł latwy^m do osiągnięcia, n iew ątp liw ie  zosta łby 
już  w yzyskany  cboćby przez samą gminę m. Lw ow a , która pobierać musi wodę 
z od ległych  Dobrostan

Pow tóre  zważym trzeba, że koszta ujęcia źródeł, budowy rurociągu na zna­
czniejszej przestrzen i i pom powania  w od y  będą wysokie — za poniesieniem ich 
przemawiałoby n iew ątp liw ie  zupełne uniezależnienie zakładu od gm iny  przy  po­
borze dowolnej ilości potrzebnej w od y  a prawdopodobnie także niższe koszta ro ­
czne na ten cel wykładane. W  każdym razie jednak, obliczenia te oparte być 
muszą na szczegółowych  projektach i kosztorysach po n iew ątp liw em  ustaleniu 
źródła poboru w od y  i po przeprowadzeniu  prób co do ilości i jakości. T e  zaś pra­
ce w  ciągu jednego  roku uskutecznić się nie dadzą i d latego \Vydział k ra jow y 
zastrzegając sobie przedstawienie odpowiednich wniosków na później, narazie 
tydko zauw ażyć  może, że sprawa zapewnienia  zak ładowi kulparkowskiemu dosta­
tecznej ilości dobrej w ody  ja k  przedtem, tak i obecnie jes t  przedm iotem  sumien­
nych rozważań  w wyrżej wskazanym kierunku.

Zam yka jąc  n iniejsze sprawozdanie, W ydz ia ł  k ra jow y  wnosi:

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
Sejm p rzy jm u je  sprawozdanie W ydz ia łu  kra jow ego  o zaprowadzeniu  w kraj. 

zakładzie dla obłąkanych w ICulparkowie e lek trycznego  oświetlenia i w łasnego 
wodociągu  do wiadomości.

I Rady Wydziału krajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem.

u

Marx~alek krajowi/:

Badeni  r.

Sprawoarfamca:

I)r. Szymon Bernadzikowski w. r.
(J.rionek Wi/rtriaht krajowego.
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